
GAZETA LVv OWSKA
Sobota N er-101. 27. sierpnia i 836.

w i a d o m o ś c i  k r a j o w e .
Z Widdnia d. 21. sierpnia. —

^ Podług doniesień z U c m  a a d . 18 . sierpnia,
' esan Jegomość raczył w dnia tym z rana 

w Jtoować się sprawami państwa, a po wysłucha- 
woi .n*8ły *• pozwolił przedstawiać Sohio c. k. 
lira: > Stany, duchowieństwo i c. k. urzędników
®ławi^ P°czćm ciz takie się N. Pani przed- 
8ube° ' P°lem NN. Państwo pozwolili małżonce 
dftlB ' nator.a . hrabinie Ugane, przedstawiać Sobie 
gt^e lute3s*o. •— Cesarz Jegomość oprócz c. k. 
ienera'łat jFa * ,e8°'i małżonki, wezwał na objad 
^ttniecti- Wo^i9ceg° >- hrabię Mazzuchelli, Oło- 
lis)jUD„ p^° księcia arcybiskupa, hrabię Chotek,
Ucyi Kr r f ^ k i t g o , de Gindl, prezydenta ape-
checkich^ iI'® ukna, prezydenta c. k. sądów szła- 

j ’ }_lakię Sedlnickiego, wielu tajnych radz- 
tferów s 1 a,1dw , c. k. jeneralicyjc, wielu oli- 
f®łacovy Ztfl ovv5ch i wszystkie obecne tu damy 

zajmował się N. Cesarz le ­
gendy 8Prawaiui państwa; po czem oddział u- 
t>S Gd rowiiDycb obywateli Berneńskich, spieszący 
*ki > .r | ^ t o ń c i s z k a  obchodzić festyn paroia-
li]os'Cja lu. to szczęście przeciągać przed Ich C. Ił. 
chóvy 011 ’ przypatrującymi sie z balkonu gnta- 
s  J S r * *  , w ciągu którejto parady dawały 
4tie,j ^  okrzyki radości od zebranych przez 
łci jj.. J' tak miasta, jakotez okolicznych wło- 
^onar68'- 1“ c<̂w * P01* oknami ukochanej pary 
j^slj ~~ Około godziny Otej po południu

Ąon» j  ‘ ^aî 8lvv’0 na »Górę Franciszka*-, na 
j^ c e  S‘ anów morawskich festyn, ltu pa- 

•ernikj8 kamienia węgielnego d. 4. psź-
^ 8*rza r’ ,1818* przez panującego nam teraz 
lUt  ̂ ’  0 o wczasowego następcę tronu, w imie- 

s f '  Ccs°rza Frańciszka 1. ,  ca wystawiony
Sł-i. - - Sny mornwalcia nnmnlb ^ ,,,, ft_

tor' y*"“  mocarstw sprzymierzonych. Guberna­
tor ielltim ochmistrzom N. Cesarzowej i kie- 
pizr?®* podróżą , hrabia Dietrichateiu; jechał ua- 
|tz°u NN. Państwa, ez do” »Góry l?rańciezka«; 
®dz ^W8ly tanQ l ck *-*. I*' M °®ci, przyjęci byli 
l)ll*8roinadzonycl'1 Stanów i zaprowadzeni na try- 
n0̂ ”.’ umj'ślnie w tym celu no przeciw pomnika 

^w ystaw ioną. p c(J czas przybycia NN. Pań-

5jf|
stwa 'bito na Spielbergu z dział na powitanie, o 
liczny chór, odśpiewał stosowną do festynu kan­
tatę. lunę z powodu tego napisano poezyje wrę­
czył gubernator NN. Cesarstwu Ichmość, poczem 
Ich C. Ił. Mości z dworem Swoim i liczną świta 
przechodzili koło pozostałych z ostatniej wojny* 
a stojących prty obelisku pokoju inwalidów, koło 
wychowanków połku piechoty »lłaięcia Eniila« i koło 
oddziała gwardyi obywatelskiej, a w końcu nową 
drogą związkową , prowadzącą przez st raży  n i e c  
(bastion) miasta i przez stoki, powrócili do po?- 
mieszkania Swojego. Tak w przejaździe przez 
miasto, jakotez w wycieczce na »Góro Frańciszka*, 
towarzyszyła NN.-Państwu mnoga ilość tak n»ia- 
sta , jakotez okolicznych włości mieszkańców, wy­
nurzających swoje uczucia radości z widoku uko­
chanych Cesarstwa Ichmość, az do Ich powrotu- 
do miaatfl o trzy kwadranse na lOtą wieczorem.

Jego C. 11. M ość, uojwyzezem postanowieniem 
Swojem z d. 2. b. rn., wydanem do głównego 
rachunkowego dyrektoratu , raczył pnaaJę buchal­
tera rządowego, opróżnioną przy c. k. galicyjskiej 
prowincyjonaloej rządowej buchalteryi, nadać do­
tychczasowemu wice-buchalterowi, A n t o n i e m u  
S c h m i d ,  n oraz wice-buchaltcrowi, F r a n c i s z ­
k o w i  S t e g l ,  uznając jego długie i pożyteczno 
usługi, raczył najłaskowiej udzielić do pensy i. 
roczuie 200 ar. rn. ki dodatku. *

— Z Pragi d. S. sierpnia. — •■
C. k. kanclerz domu, dworu i pańetwa, książę' 

Melternich, przybył onegdaj wieczorem do Pragi' 
i wysiadł w domu zajezduyiu »pod czarnym ru­
makiem®, a wczoraj rano odał się w dalszą podróż 
do Cieplic. Przygotowaaia do koronacji spiesz--- 
uym idą tu krokiem. IV poblizkości demu -inwa­
lidów pracują nad urządzeniem uroczystości dla- 
ludu i wezwano ku temu tak rzemieślników, ja- 
ltolez wyrobuików z s ą s i e d n i c h  obwodów. W mie­
ście takżo zaczęto wznosić łuki Iryjumfaluc. Na. 
powitanie cesarza wszystkie domy i bramy mia­
sta maja być dwu-kolorowemi chorągwiami ozdo­
bione , któiych dostarczenia podjęli się bracia 
llaasi;, a przez d w a  wieczory ma ljyć powszechue 
oświetlenie miasta, b  zamku cesarskim całkiem- 
sa juz ukończone wewnętrzne dekoracy j ewe—

)L
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jąwszy salonów, W których robota trwa jeszcze, 
a ciekawi rojem się garną, dla oglądania przy­
ozdobień gmachów cesarskich. —  Wielo osób ze 
awity Karola X .,  zostawiwszy tegoż w Cieplicach, 
przejeżdżało przez Pragę, dla udania się ca swo­
im panem do Gorycyi, dokąd tenże wkrótce po- 
jedzie. Gdzie na przyszłość mieszkać bodzie, nie 
jest jeszcze z pewnością wiadomem. Jeźli stanie 
aię po jego życzeniu, to mając szczególne upo- 
Aobanie w kąpielach Cieplickich, będzie mógł do 
Pragi powrócić. (A llg .

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
Ameryka.

Pisma Nowo-Yorkskie donoszą: Wojna z Indy- 
janami z plemienia liryków, ukończoną została 
wzięciem w niewolę ich naczelnika, Jim Henry. 
Znaczna część plemienia tego przechodzi właśnie 
Missysypi.

Gazety angielskie zawierają z Mexyku: Rozpo­
rządzono, że jak długo uwięzionym jest prezy­
dent , którego czynności w czasie niewoli jego nie- 
ważnemi ogłoszone zostały, tak długo czarna 
krepa ma być do chorągwi wojska przypiętą. 
Tymczasowym prezydentem mianowany Jose Ju- 
sto Corro.

Hiszpanija.
Najnowsze pisma paryzkie z dnia 12 . sierpnia 

donoszą o ważnych, zaszłych w Hiszpanii wypadkach. 
Dnia 2. b. m. o 10 . godz. w nocy, rząd w Madry­
cie otrzymał przez gońca wiadomość a Andalu- 
ayi, że Ifadyx, Xeres, Puerto de Santa Maria, 
wyspa Leon, Sewilla i Korduba, w równym pra­
wie czasie obwołały b o n s t y t u c y j ę  z r. 1 8 1 2  
i że w Estremadnrze, Walencyi, Murcyi, Mancha 
1 Katalonii podobnych spodziewano się poruszeń. 
Jakim sposobem stało się to w Kadyxie, dowia­
dujemy się z następujących doniesień: Skoro d. 
88. lipca, o pół do lite j wieczorem, nadeszła 
tamże wiadomość o powstaniu w Maladze, po­
zbierały się tłumy ludu, z pomiędzy których da­
wał się słyszeć okrzyk: N i e c h  ż y j e  k o n s t y ­
t uc y j n i  Ś m i e r ć  z d r a j c o m l  Ś m i e r ć  j e n e ­
r a ł o w i  C o r do w a l  Wkrótce uderzono na gwałt 
w dzwony i bito marsz jeneralny, a gwardyja na­
rodowa, mimo opora dowódzcy wojskowego Tn- 
con , uzbroiwszy się, zgromadziła się batalijouami 
w swoich koszarach. Mianowano komisarzy, dla 
zawiadomienia gubernatora cywilnego, pana Ur- 
ąuinanona o zamiarze oddziału gwardyi narodo­
wej obwołania konstytucyi z r. 1812. Ten mó­
wiąc z początku- o przykrćm położeniu swojem, 
o wdzięczności dla królowćj, o swojej bezin­
teresowności, w końcu zezwolił na zmienienie

dotychczasowego urzędu swojego w S°^o0f( 
konstytucyjną politycznego naczelnika '  ł 
politico) wszystkich prowincyj Kadysu. Z°»j| 
oraz wezwanym do mianowania junty rządoff®!’ 
mającej wszelkie potrzebne środki rozporzą®*1 
W adresie, który gwardyja narodowa posłałs 
końcem naczelnikowi politycznemu., taż oś**’* _ 
czyła, że jego właśnie życzy aobie widzieć na ci®  ̂
rażeby porządek nie został przerwanym, a źle 
ślący ażeby zbrodniczych zamiarów swoich ^  « 
nać nie mogli.® —  D. 29. lipca o godzinie

Eo południu obwołano zatćm bonstytucyję **!„. 
ą uroczystością.-— W Sewilli kapitan jenerał®! 0 

daluzyi, jenerał Espinosa, jeszcze roku *es* 
przy powstaniu junt czynny, stanął na cz®>® 
raźniejszego powstania ludu, i przyjął g®"°, 
przewodniczenia niepodległej juncie. Zdaj® ^  
żo Mina w Barcelonie wstrzymuje jeszcze «* 
rżenie ludu, lecz i tam już podpisano a£ke*|C 
duchu rpostępującćj wolnością Najnowsze®0 
sienią z Granady z d. 30. lipca opićwają, z° ‘ , 
mienione miasto, dzięki dzielności jenerała 
Banoa, dotąd królowej wieruem pozostało, ^
zdaje się , że ten przychylny rządowi oficć® '^ 
będzie mógł, z braku dostatecznego wojsk8* ® jy 
mać się długo na swojem stanowisku, O®*1, 
wydane dotąd od juut rewolucyjnych, domy8"  (jj 
każą, że główna myśl partyi liberalistów zasad  ̂
niemal na następujących żądaniach. Domagaj*^ 
od królowćj: 1 )  Oddalenia teraźniejszego lDlI1j{og 
ryjum; 2) zwołania kortezów w dachu • P 
warunków oznaczonćj bonstytncyją * r . l 8 
wy wyborczej , zmodyfikowanej wszakże 
teraźniejszych potrzeb kraju. —  Skoro te v 
mości do Madrytu nadeszły, natychmiast zg fff. 
dziły się rady ministeryjalna i rządowa. A*1 
Wie zebrali się w gabinecie pana Isturi* ». ,rjK' 
przez słabość, w ciąga dnia przybierają®8 c ' ^
ter niebezpieczny, zmuszony był niewy ^  p  
z domu; ua chwilę lękano się nawet DfIr f"lPlpalenia mózgu. Wszelako prezydent to 
strów należał do tych ważnych narad, ®8 jpk
uchwalono i miano królowćj przedłoży® 
sania: l )  Odwołanie surowych środków,  ̂
przeciw powstańcom Malagi; 2) wysł80'® ^  
rzy do powstałych prowincyj , z poleceni o]0-
cia wszelkich środków, dla zwróccn'3 
cyjonistów do porządkn; 3) wysłani® pfZ®c'
do owych prowincyj, gdzio jeszcze 8P° 8 ni®0/” 
wanym nie został, dla zapobieżenie, by 
stąpiło ; 4) ściagnienie imponnjącćj 81 f  z®j
do stolicy; 15,000 do 20,000 wojska m 
branych w jć j raurach , dla wspie njóra R°. 
zabezpieczenia spokoju. —  Kolumna* pa
rozkazami brygadyjera Mendivil u^8 01 * wsk®
lagi, powróciła do Madrytu d. 3go * r



„te umiał nic lepszego powiedzieć udzielonych je j dowódzcy Instrukcyj, pootrzy- P“ n“  ^ . ;u przyjaciół królowćj, jak ty o ,,ze
ttanłu smutnych wiadomości z Andaluzyt. ku a j j * *  J pamięć owo smutne połozen.e,

Z początku szło rządowi s z c z e g ó ln ie  o utrzy- przywołał im ^  pe(Jro znajdował m.mo
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& - COa°  T k°inOŚC- W  « * " « " 1 k? mb,D8C' C  S w ó j ,  która i tak
SłvcV? -nar»' RnineTal ambasador fran- iosa, niźli daniem P® y Nie mówi?c tak otwar-

- t f  i  Z? ■ naczelnikom liberalistów, na nicby się nie PrI> . ‘ r x e c z y p * o a p o l i t e j

W id K . Brytanija .  W *  1*  ̂ j * -  * * 1 * ^

M 5 SSpytał Vorda Palmerston , czy gabinet aug.elsk* zaprojektuj ^  Wij u A  t w .n . .  P.«r— •**“ *1 udział
Ûlif

ttSz„ 0
*'°D! »Zar^'' *!° fządu tego kraje
p08’®', o któr'*” 0 mog" ’ *e rl?d angielski w czyn- ---------------
°Czytoje w.ej ,™owa> ładnego nie miał udziału. R o t s c h i l d o w i e .

l!6? ^fektóre £  “  “Łowiązek dodać do Założyciel domu R o t s c h i l d ó w  Majer Aa-
I głJ naród k *** WyjB8D,enia- 1!flzdy niepod- *B,ro, urodził się w Fraokforcie n. M. przy ulicy 
, Pr*J»ułek T j  WBlP5enia Praw?  dawad opiekę Żydowskiej, która dziś jeszcze oddzielona jest od 
a°t»U Btron u *°ziorncom; lecz biorąc z drugiej reszty miasta. Obrał sobie z początku zawód do- 

w ? ® 1*1 Dr* ’̂ * ° hr ' * * MT  ^ą^ów, wykony- chowny, jakoż wyższe pobierał nauki i został u-
h S a t * °  n’®P°^°^ poristw sa sieci- czooyra archeologiem. Ojciec, przeciw woli jego 

ń ® V 2e *?et *ran®u*lu był przelto- oddał go do domu handlowego w Hanowerze, 
c? y  *«tn  ̂swajcaryi pewna ilość osób zebrała Majer Anzelm , pomimo przywiązania swego do

®6°  i wł °i,0 a.en,a l®razniejszego rządu fran- nauk, w których się ciągle doskonalił, nie zanied-
^dor fr# 8 ? . przekonania tego wydał nm- bał handlu i w nim wielkie zaczął robić postępy, 

tł.*?'®- Gdvb* '  ?W°  , *,an,onu rządzącego we- Landgrabia a później elektor heski, doświadczył 
L  ^l azWa- *?. Wo M °  poradzić w tem jego zdolności i jego charakteru, w kilku waż-

do 16,11,1» to 2 pewnością wezwał- nych interesach, które ron z ramienia swego po-
^.jeiel) Mowr “ Ł* Pomienionych osób. (Słu- ruczył, a w rokn 1805 mianował go bankierem 
u,* Jest ieeo " t(5ry oPrze de-mną głos żabie- dworu. Nie mógł w lepszych ręka złożyć swego 
tjw^lpiła tD j  *,n a z e  Francyja nierozważnie zaufania; jakoż sowicie zato wynagrodzonym zo- 
f  , ge , 8‘ Nie dzieląc zdania tego, stał. IV czasie bowiem panowania Napoleona w

nattiy sie w > w l a d o m e m l  będą, Niemczech, Majer Anzelm Rolschild, ocalił ma- 
a?ec2°e do t»ir j 6- §8^'net Tuileryjów miał jatek prywatny elektora. Wkrótce dom Rotschił- 

j?®Czon0 rozpr ' Ĉ ° an*a P°w°dy.« Na tem da stał się najznakomiiszym w Niemczech. Majer 
Ł,ł * lym, ^eóru iotem . < Anzelm umarł w r. 1812, zostawiając pięciu ay-

O turm^arlT, .P08ie^zeó izby  oiższej nom swoim w spadku ogromny już majątek jo-

n ? * « «  . ; x r ± , t ,r ,k ,' h- ■<ie l0 «iatnie roznrawv w i ź r m s ,yC. , 0*Pra'  dre rady. których oni święcie się trzymali. Pole
Pi® bardzo wiele ,1 1 ; ^  oka2uJ?. «ał imnajwiecćj jedność, jakoż wiernie w niej

J* Lord Palmerston n n J • j" °  8Praw,e wytrwali. Po upadku Napoleona, systemat poży-
aimerstonwodpow.edzica mowę czek, który miał swój początek w Anglii, „ E u -
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ropie ustalać sic zaczął. Bracia Rotschild, wezwa­
ni naprzód, zostali do zreorganizowania finansów 
A ostry i. Odtąd bracia Rotschild mieli odział we 
wszystkich prawie pożyczkach Francy!, Anglii 
i. wszystkich prawie państw. Utworzyli oni miedzy 
sobą zastęp niezwyciężony ( utie phalange irwin- 
cible). Sami, lob za pośrednictwem swych ajen­
tów, wodzili oni rej na wszystkich placach Enropy, 
a wierni przyjętym zasadom , by nic oddzielnie 
nie przedsiębrać, ciągle jednym postępowali try­
bem. Fotęga ich w niektórych chwilach tak była 
wielka, że pokój i wojna od nich były zawisły.

(  Dokończenie nastąpi. )

Francyja.

Zapowiedziany ostatnią rażą przegląd' wojska li- 
Bijowego odbył się w Paryżu dnia 10. t. m ., ale 
nie na płaca karusoln, lecz na polu marsowem. 
Król nie był na tym przeglądzie ; ani książę Or­
leański , któremu mała słabość przeszkodziła ; 
tylko król Neapolitauski i książę Nemours na nim 
aię znajdowali.

M essager donosi, że goniec przyDyły z Londynu 
do angielskiego sprawującego interesa w Paryżu 
pana Aston, miał przywieść notę od lorda Pal- 
morston, w której gabinet angielski usilnie rząd 
Francuzki wzywa do interwencyi w Hiszpanii, llzęd 
angielski zamyśla się przyczynić do tego przez po­
słanie oddziału posiłkowego 12,000 wojska angiel­
skiego, z odpowiednią w stosunku artyleryją, z któ- 
rąto siłą chce działać na drodze ku Madrytowi. 
jilessager twierdzi, że zwołano radę gabinetową 
na dzień I 2ty, dla rozbierania togo projektu.

Indicateur dc Bordeaux zapewnia , te  legija 
franenzka, tworząca aię dla służby rejenlki Hisz­
panii, do dnia 15. sierpnia na 1500 ludzi wzro­
śnie i w potrzebie jeszcze podwojoną będzie. —  
Journal du Commerce bardzo powątpiewając 
o tem , jest tego zdania, że rząd Francuzki, jak­
kolwiek rzeczy te etoją , z trudnością temu wojsku 
pozwoli przejść teraz przez granicę, do pokąd się 
nie dowie, czy będzie musiało działać pod wpły­
wem jont,  czy pod rozkazami rządu królowej.

Na ulicach Paryża ciągle teraz niebezpieczne 
dzieją się w nocy napady.

Indicateur de Bordeaux donosi, że jenerał 
Cordowa, jadąc do Paryża , przybył właśnie do 
Bajonny.

Według Courier franęais rząd Francuzki miał 
dać rozkaz admirałowi Ilugon , powrócić do Tu- 
lonu, ponieważ zamiar wyprawy jego spełnionym 
został, przez powrót lloly tureckiej do Daidanellów.

Badania świadków w p r o c e s i e  w z g l ę d e m  
I d j n e j - Fa b r y k a c y i p r o c h u  picwadzono 
dalej dnia 4 sierpnia, a dnia 5go ukończono. Ob­
wałowani, w całym ciągu rozpraw trzymali iię sy-

etomalu zapierania się, i dowodzili, że nic n*® 
wiedzą ani o ^towarzystwie Familijnemu, sdi ° , 
dnych spisach imion, w których umieszczono |C 
mimo ich wiedzy, uważając ich zapewne jako 
nentów projektowanego przez Blanqai’ego <h’®D 
nika. Większa część ich zeznała z resztą, że W*8*0 
cio należeli dawnińj do towarzystwa praW c* 
wieka. Co się tycze udziału w robienia procbu' 
niektórzy utrzymywali, że tylko kilka chwil» 
próbę i dla zabawki, zatrudniali się ta robotą i 1® _ 
twierdzili, ze proch przez nich zrobiony pr*elDf 
czony był do przcmyceń. Jeden z obżałoW*0^ '  
uczeń prawa, Gaj, nosił długie, starannie 
cone, i aż na plecy spadające włosy, f>, ’ 
młodzi republikanie we Francyi w ogóle PoW'eL 
chownością swoją przypominają teraz ubiory 
mików, przed 10 . lub 15.laty widziane w^i®^ 
czech , a z których Francuzi tak często 
śmiali. U pomienłonego ucznia znaleziono K* , 
artykułów , kilka serdecznych wylań repuld'11̂  
skich i koncept mowy, która przed sądem Par ,a 
miana być miała. Gaj utrzymywał, żeto ro , 
jednego z jego przyjaciół, za którą odpow'®®1' i 
nym być nie niożo. Między innemi pap*6^^- 
zabranemi u Gaja, znaleziono także pochwa" {j. 
machu z dnia 25. lipęa, w której uastąpnjące ĝ.), 
dują się miejsca: rZnmiarem zamachu (® u,
było wytępienie Lndwika Filipa i jego 
Byłto przeto zamiar zupełnie rewolucyjny. 10 ;« 
żany z tego stanowiska, był przez roznro > uC*j{<r 
uświęconym.. .  . Jedynym godnym cele*1® 
wieka jest lu d  zrewolucjonizować; jedyny01 Je 
dnyrn celem ludn jest zrewolucyjoojz® ^  
ś w 1 a t a.« Obżałowany Ferrand , czeladni  ̂
mieśluiczy , opowiadał, że czeladnicy, prflC 
przy jednym zuim warsztacie, płacili co tyg 
5 sous do kasy związku, do którego ón _Pf*̂  
piwszy, śmierć zdrajcy zaprzysiądz mus,a ’ |#cić 
dany mu od spiskowych proch (2' lunty), zB̂ y0;t' 
musiał 3 Fr. 50 cent., drożej jak w sklop 
tuje. Jeden z obwałowanych dniem wprzódy11 
był przed bacznością gwardyj municypalny® ’ cc 
dnia 5go przybył dobrowolnie na PoS‘e ̂  B 
wzbudziło wielki śmiech po między obz&ł° jjely 
W końcu posiedzenia adwokat rządowy i R‘ ae*' 
d’Oisscl, rozpoczął rekwizytoryjum, wkj ty si? 
łował dowieść, że w procesie tym ° ,to 
wszelkie znaki spisku —  jako to : zflk oBia<łafł 
warzyszenia , robienie prochu , taj u®  ̂j0ść 
broni, osobne nazwy spiskowych , P° d»ia*
wnym naczelnikom , —  • tylko dnia 0 zach0 . 
nie wyznaczono. Gdyby był ten osta n 
dził przypadek, byłby projektował Itary ^ 
podczas gdy teraz projektuje U » ary
poprawy. ,ierpn«« ^

Adwokat rządowy ukończył d.
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w  *y,0*yjum ; co do większości bbżałowanych 
. . ' 0r* w końcu zaskarżenie wzelędem uczesmi-

patenta i zaprojektowany Ilerb , którego podajacy 
"  «w«itu zesnarzeme względem utrraiui- chce używać  ̂

k,t . "  nakazanych związkach , względem Fabry- -  Art. 83. Żądany herb nie może być z liczby 
i( j  'penechowywani/i zspzsówwojennych, broni tych, które aa juz w posiadaniu innych familij ; 

i’ 1 ’Vlko co do niektórych projektował uwol- w razie podobieństwa powinien hyc widocznemi
R .e' Odpowiedź obrońców odłożono na dzień 

1 ‘^Pnia.
Lucas , występujący w pomienionym 

Hiri,eSle ° ^abrykacrie prochu, w skutek dowiedzio-
Któźb __Z2___U „ „  niflirn

rn0iajVari0 ’ trzymał s t r a ż  bezpieczeństwa, o którą 
rożkaUa k0''0)" upraszał. Sierżant miejski ma 

mu, skoro świadek uzna to po-

«afc(ll(a ^8° sierpnia ukończono mowy obrończe 
Skac • có^nych obżałowanych w sprawie fa- 
tttielj f  P,ocllu. Także niektórzy obżałowani 
N*ki g**1' 8vvoj e mowy obrończe, o jeden z nich 
V  > Że prezydent musiał mn głosode-
j‘riht( kronil się obszernie, umiał się je-

w obrębach przyzwoitości i uroiar- 
6'b tnówił *an<łui wyrzekł się głosu i nic wcale 
^PfocegJo Dziwnym zbiegiem okoliczności 
j tiy j te ,0̂ ,niL‘i8Iy,rl zasltarzyciel, jeden obzało- 
^'jun, p i0* | r°ńca, sąto towarzysze szkolni z ko- 
I*! ('“fean l » eIna8,to- Sąto panowie: IIelid ’Ois-

z ob- 
czasie,

I l’vł proc * — OŁ«ui cnoaziii, jeden ze świadków 
e#Q k jł Stróżem w pomienionem ko­

ki

oznakami od nich rozróżniony.
Art. 84. Komieyja rządowa podaną prośbę o 

wydanie dyplomatu prześle Heroldyi.
Art. 85. Heroldyja sprawdzi złożone jej dowody 

1 po sprostowaniu , jeżeli tego zajdzie potrzeba , 
rysunku herbu, sporządzi dyplonra podług formy 
przez namiestnika Królestwa ustanowionej; do niej 
należy przestrzegać, aby w rysunku herbu zacho­
wane były prawidła dla Heroldyi.

Art. 86. Sporządzoue tym Bposohem dyplomata 
będą przesłane ministrowi sekretarzowi Stanu, ce­
lem poniesienia ich do podpisu cesarza i króla.

Art. 87. liiedy dyplomata utwierdzone już bę- 
dą najwyższym podpisem, minister sekretarz Sta- - 
nu, po zakontrasygnowauiu ich i zaopatrzeniu pie­
częcią Ii roi ea twa Polskiego , zwróci je  sekretarzo­
wi Stanu przy radzie Stauu, celem przesiania tej 
homisyi rządowej , za pośrednictwem której po­
dana była prośba.

II. O księgach szlachty.
Art. 88. Księgi Szlachty utrzymywane są: 1) 

W Heroldyi szlachty całego IłróleBlwa. 2) \V de- 
putacyjach wojewódzkich szlachty każdego woje­
wództwa.

Art. 89. Heroldyja układa księgi szlachty ca­
łego Królestwo na skutek doniesień i raportów, czy-yiłt' tu zego nroiesiwo nasiiutett aomesien i raportów, czy-

ł̂ sltich “zachowy wyzwał na partyję lon- niooych jej o uominacyjach na urzędy, niemniej
«naeKaeZ<iw w **ochy, a nagrodą wygrywają- -•-» * -■  ̂-= i •

jNyńg^iu -Vc 8uma 25,000 fr. Właśnie deputacyja 
^ w it ,0 • BI««howego przybyła doParyia,
uJtyWal a “*ę o bliższe warunki tój walki i 

J?c>ch świetną ucztą przyjętą zostało.

Królestwo Polskie.

na Bkutek składanych jej przez deputaryje szla­
checkie wykazów.

Art. 90. Deputocyje szlacheckie nkładać bę.dą 
księgi szlachty wojewódzkiej na żądanie stron in­
teresowanych i za złożeniem dowodów art. lCtym 
przepisanych. *

Art. 91. Szlachta posiadająca nieruchomość, po­
winna być zapisana w tero województwie, w któ- 
rem ta nieruchomość jest położoną. Szlachta nie- 
posiadająca żadnych nieruchomości , powinna 
być zapisaną w województwie, w któiein je j przod­
kowie posiadali nieruchomość, albo w wojewódz­
twie, w którem się rodziła, lub W którern jobI za­
mieszkałą.

Art. 92. Księgi szlachty utrzymywane tak przez 
s-s Ileroldyję jako też przez depotacyje szlacheckie,

."tv “ ‘ ° « a i n 6lj DU ®*Jach®c" ,eg° w służbie ey- Ba trojakie. W nieb zawierają się alfabetycznym 
H b ^ e loe i j  , le3_ komisy! rządowej lub wła- porządkiem imiona, nazwiska i urzędy: 1) Szlach-
kjl ^eiostaiarn klóJe3 ®ne . *2;. 2) p « e z  o- ty, która juz nabyła tego stanu przed ogłosseniem
!(»:.* ,„J ^ . w ®lozbie cywilnej , do komisji niniejszego prawa. 2) Szlachty osobistej.

H I. O księgach jenealogicznych.
Art. 93. Księgi jeoealogiczne utrzymywane będa
1rav Jńam    ̂  1 J _ Z.Tii n  nmnai -ł — — — — — — * . 1

“ilachectwie w Królestwie Polakiem.
I ( Dokończenie.)

jĄrt ^ dyplomatach na szlachectwa.
® 8*lscV VyP*°mn,a na szlachectwo wydawane 

po 0 jC'e dziedzicznej, która nabyła szlache- 
«Hie Speszeniu niniejszego prawa na jej za­

li4*. p ,
óg £ la °  dyplomata zanoszono będą:

Av J *ost;

ifCet>ia Wewnętrznych, duchownych i o-
82. n
Potrzeb P j ń 0 dyplomata dołączano być

ne dowody , jako to : nominacyje, checkie.
w każdem województwie przez deputacyje szla-

Księgi te wyszczególniać będa nie tylko 
) (  2  ‘



imię i nazwisko każdego szlachcica, ale nadto imio- można; od kilku dni dwa - tylko układy zrobi' 
na i joszwiska jego zony i dzieci, tudzież majątek to jest jeden na 3000 garncy okowitej 30 
nieruchomy, który do nich należy. . pniowej , która w przeciągu kilku niedziel m®*',

Art. 94. Osobista szlachta nie będzie zapisywa- odstawioną, garniec po 21 kr. m. k .; 
ną w księgi jenealogic/.ne. 0000 garncy wódki szumowej 20 gradusowej.

Art 05. liiedy dowody na szlachectwo ostatecz- dukcyi przyszłej zimy, garniec po 12 kr. y  
nie będą rozpoznane i potwierdzone, i nazwisko Z  Węgier ciągle” dopytują się o okowitę, a,e.^ 
szlachcica zapisane w księgę szlachty, Członkowie tąd mało jej Kupiono. Obwody graniczące* .jJ 
ieero familii moea bvć na ich zadanie wniesiony- erami nran/ie nn t&i o Am,i i W®jego familii mogą być na ich żądanie wniesiony 
mi w księgę jenealogiczną, przy powołaniu się na 
ostateczne tychże dowodów zatwierdzenie.

IV . O herbarzu. ;
Art. 96. Herbarz utrzymywany będzie przez 

Heroldyję, bez różnicy województwa. Zawierać bę- 
Jzie rysunki i opisanie herbu każdej familii szla- 

• checkiej, z wyjaśnieniem jej pochodzenia.
Art. 97. Heroldyja użyje do ułożenia herbarza 

aktów i oryginalnych dokumentów , które będzie 
miała pod ręką, a wiązie potrzeby korzystać może 
ze znanych w Królestwie dzieł heraldycznych. * 

Art. 98. Opisanie herbów i pochodzenie każdej 
familii szlacheckiej dopełnionem będzie w herba­
rzu, ile można w krótkości. Każda część herba­
rza oprawiona będzie w aksamit, i za. po prze- 
dniem poświadczeniem każdej stronicy przez dy­
rektora głównego prezydającego wkomisyi rządo­
wej sprawiedliwości, poniesioną zostanie do pod­
pisu cesarza i króla. Części najwyższym podpi-

grami prawie po tej samej cenie dostarczają ■ Ci 
co i więcej oddalone okolice, a zatem spe*10  ̂
węgierscy mają interes przy tern, aby kaP%i 

jak najbliżej siebie, zyskują bowiem ną °ot^  
i na czasie; dopiero gdy tam zapasy się **** 
szą, może za wódką do nas przyjadą. , ̂

Urodzaje tegoroczne chociaż daleko 111 
fite , jak przeszłoroczne, przecież tyle są - 
trzebowania krajowego dostateczne , że . |fH 
zboża znacznie podnieść nie może, coby_ ĵ J' 
czas dopiero nastąpić mogło , gdybyśmy cjy' 
byt na zboże do Węgier, do Multan i łVo‘°*̂ c|)- 
zny, w których krajach na złe urodzaje P0"^® ' 
nie utyskują. —  Co się tycze kartofli, je8t. j0l̂  
manie gospodarzy, iż takowe pod krzaka'11* . Je' 
są bardzo drobne, lecz spadłe temi ^D*fl 
szcze o wiele poprawić je  mogą.

Dębrow a d. 21. sierpnia 1836. OdM ((f.
p  ----------- , c  — j  j  ;  I—  ł  * i  g jc  ■

som utwierdzone, ogłoszone będą drukiem, a her- munikacyja z Królestwem Polakiem sta*a „jopf
by sztychowane.

Rozporzędzenie przechodnie.
Art. 99. Z dniem ogłoszenia niniejszego prawa 

ustają wszelkie prawa i rozporządzenie onemu prze­
ciwne, a mianowicie uchyloDem zostanie postaDo- 
wienie królewskie z dnia 5. (17.) czerwca 1817 
roku, o nadawaniu szlachectwa i o tytułach ho 
norowych.

Art. 100. Osoby, które na mocy zatwierdzone 
przez namiestnika Królestwa assymilacyi urzędów 
cywilnych ze stopniami wojskowemi, zgodnie z po­
stanowieniem rady administracyjnej z d. 19. ltwie-. 
tnia (l. maja) 1832 r. o zaciągu, wstąpiły w służ­
bę wojskową na prawach szlachty, zachowująteż 
prawa, chociażby według ustawy niniejszej obo­
wiązane były służyć jako wstępujący z ochoty lub 
rekruci.

mit ~  -----

Wiadomoici handlowe i przemysłowe.
(NieurzędoWC-J 

(2) Lwów d. 26. sierpnia 1836. Interesa w hau- 
dlu wódką zawarte, bardzo nieznacznemi nazwać dlującego wołmi.

dniejszą, jarmarki na konie tak u na* P fyols 
dły", że i na wzmiankę nie zasługują.  ̂■"* . j f ‘' 
atoi u nas : korzec pszenicy 5 zr., z)*a 
mienia 2 zr. 30 kr., owsa 2 zr .; garnie®

30 stopniowej 1 zr. wal. wied.
i

Wittden d. 20. sierpnia 1836 . Dd,b. t i<y
rajszego zakontraktowali handlujący wo gaJi$
tejszymi rzeźnikami cetnar mięsa W 
skiego po 38 zr. w. w ., zas wołu h
po 38 zr. i 30 kr. do 39 zr. w. W- V ^ ,po oo zr. i ou tir, ao oy itr. w« fosCi pfJ
ność wołu węgierskiego przez swą eh0 g  ̂
ilość wołów z Galicyi dostarczanych ~Zqq 4°,$ 
ostatnim targu Ołomnuieckim tylko 4 .fl p  , 
było (a jak wiadomo, Czechy PołrZ ̂ yCiO 
sztuk wołów, a Wićdeó z Ołonaudc® Jjol'c*PV  
tygodniowo zakupuje); —  ‘ e więe °  y; tfr, 
z wielką ilością wołów ,do Górnej ®
wającą, robią widoki wyższej ceny c®̂ .
w handlu hurtownym, a tem MataeQt ]iCf*
W tym tygodniu nikogo nie było *

(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 35. Kozina, Dsci.)
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